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M ięd zy  p o tęp ien iem  a zbaw ien iem . M yślen ie relig ijne księdza  
Józefa  Tischnera, red. J. Jagiełło i W. Zuziak, Kraków 2004, ss. 
271 + ilustracje

Myśl ks. Józefa Tischnera wzbudza nadal duże zainteresowanie w polskicn ośrod- 
Kach filozoficzno-teologicznych, a zwłaszcza w Krakowie. Od kilku lat w tym królew­
skim mieście, w pierwszych dniach maja urządzane są Dni Tischnerowskie, które przy­
ciągają sporą ilość zwolenników filozofii krakowskiego teologa, nie tylko miejscowych, 
ale z całej Polski. W polskiej literaturze filozoficznej pojawiają się różne oceny tej filo­
zofii. Jedni się nią zachwycają, inni ją krytykują. Z pewnością są potrzebne dalsze bada 
nia tej ciekawej i bardzo aktualnej filozofii, skoncentrowanej na dobru. Wielu nurtuje 
pytanie, jak tą filozofią dramatu, Tischnerowską agatologią, ubogacić tradycyjną filozc 
fię klasyczną.

Krakowskie środowisko filozoficzno-teologiczne czuje się odpowiedzialne za losy myśli 
ks. Józefa Tischnera i stara się reflektować jego dzieło. Wyrazem tego jest chociażby sy­
gnalizowana tu publikacja, zredagowana przez ks. Jarosława Jagiełłę i ks. Władysława 
Zuziaka, a dokumentująca III Dni Tischnerowskie, które odbyły się w Krakowie w maju 
2003 roku. Publikację promuje napisanym W stępem  sam ks. kard. Franciszek Macharski, 
metropolita krakowski.

Kierując się planem wspomnianych Dni, redaktorzy umieścili zebrany materiał w dwócn 
częściach, zatytułowanych: W iara p o szu k u ją ca  ro zu m ien ia  (część pierwsza) oraz W iara  
e w a n g e lic zn a  w  K o śc ie le  (część druga). W części pierwszej znajdujemy teksty następują­
cych autorów: Karola Tarnowskiego (D ro g i p o tę p ie n ia , d ro g i zb a w ie n ia ) , Zdzisława J. 
Kijasa OFMConv. (D a r  o s o b y  -  T isch n era  sp o jr ze n ie  d o  w n ę trza  T ró jcy  Ś w ię te j) , ks. To­
masza Węcławskiego (T eo lo g ia  la sk i i  w o ln o śc i. W  p o szu k iw a n iu  za s a d y  d z ie jó w  z b a w ie ­
n ia ), Władysława Stróżowskiego (C ie rp ie n ie  i  m iło s ie rd z ie ) , Anny Borowicz (W a rto ść  
w sy tu a c ji g ra n ic zn e j u L eszk a  K o ła k o w sk ie g o  i  J ó ze fa  T isch n era), ks. Władysława Zuzia­
ka (Ja -  T y -  O n: d o jr z e w a n ie  d o  B o g a  p r z e z  d ia lo g ) .

Autorami tekstów drugiej części są: Aleksander Bobko (D o ś w ia d c ze n ie  z tu  ja k o  źró d ło  
m yśle n ia  re lig ijn e g o ), ks. Heniyk Witczyk ('T ischner w  B ib lii  za k o rze n io n y ), ks. Henry*. 
Seweryniak (Ż y ć  w  K o ś c ie le  Jezjusa C h rystu sa ), Zbigniew Nosowski (P o tr ze b a  se n so w n e j  
k ry tyk i K o śc io ła ) .

Po obu częściach zamieszczone są głosy w dyskusji. Z lektury tych głosów można się 
zorientować, jaka była percepcja głoszonych wykładów i jakie problemy tischnerowskiej 
filozofii domagają się doprecyzowania i wyjaśnienia.

Końcowa część książki zawiera szerokie niemieckojęzyczne omówienie wygłoszonych 
referatów, autorstwa ks. Jarosława Jagiełły, co pozwoli dotrzeć tej publikacji do autorów 
zagranicznych. Dobrym pomysłem redaktorów jest zamieszczenie In d ek su  n a zw isk  i kolo­
rowych zdjęć z tego filozoficznego spotkania.

Omawiana książka może być dużą pomocą w percepcji filozofii krakowskiego feno­
menologa. O jej wartości mogą świadczyć same wyżej wymienione nazwiska, z pierw­
szych półek polskiej filozofii i teologii. Książka jest godna polecenia nie tylko studiują­
cym filozofię i teologię, ale szerszemu gronu czytelników, medytujących nad sensem
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dobra i zła, nad sposobami przezwyciężania zła i usiłującym posiąść sztukę zakorzenia­
nia się w dobru.

ks. Ig n a cy  D e c

Jan Paweł II, W stańcie, chodźm y!, Wydawnictwo św. Stanisława 
BM, Kraków 2004, ss. 166

Jan Paweł II najnowszą książką zaprosił czytelników kolejny już raz do medytacyjne 
podróży, tym razem w obszary eklezjalnej tajemnicy biskupstwa. Można ją potraktować 
jak wspomnieniowy album z pożółkłymi cennymi fotografiami i zarazem sentymentalny 
powrót do czasów, gdy Papież był jeszcze biskupem Krakowa w trudnych latach PRL 
Jednak czasowa zbieżność z opublikowaną niedawno adhortacją P a s to re s  g re g is , o bisku­
pie jako słudze Ewangelii Jezusa Chrystusa dła nadziei świata, oraz bezwarunkowa goto­
wość Jana Pawła II do składania świadectwa wierze, zapowiada przygodę doszukiwania 
się także innego wymiaru tych wspomnień.

Dla zrozumienia źródeł i początku biskupiego powołania Jan Paweł II proponuje wstą 
pić najpierw do umiłowanej „od zawsze” katedry wawelskiej, aby pochylić się wspólnie 
z czytelnikiem i oddać hołd wielkim poprzednikom w sukcesji apostolskiej i niejako wraz 
z nimi odczytywać liturgiczną symbolikę święceń biskupich. To one wyznaczają codzien­
ne zadania i obowiązki, poczynając od głoszenia Ewangelii i utwierdzania w wierze, pa 
przez mozolne budowanie wspólnoty diecezjalnej, troskę o najmniejszych, aż po żywe 
wspieranie krakowskiego środowiska kultury i nauki. Wspomnieniowa podróż pasterza 
i nauczyciela lokalnej wspólnoty w Krakowie przywołuje na pamięć potrzebę wspierani* 
laikatu katolickiego i dbałość o religijną formację młodzieży. Lata trudnych, niekiedy bo 
leśnych doświadczeń, nie zamazują w pamięci Jana Pawła Π swojsko przeżywanego kulti 
św. Józefa, z którego wyrosło pogłębione rozumienie ojcowskiego wymiaru własnego bi­
skupstwa. Z tytułu konsekracji i przynależności do kolegium biskupów, spadkobiercj 
Dwunastu, biskup jest odpowiedzialny za cały Kościół powszechny. W tej części wspo­
mnienia oddają fascynację duchem kolegialności, jaki towarzyszył soborowym obradom 
w których biskup Karol Wojtyła brał aktywny udział. Tamto doświadczenie powszechno­
ści Kościoła, spotkania z biskupami i teologami, ugruntowały przekonanie do soborowycł 
zmian, a przede wszystkim przygotowały do nieoczekiwanych zadań, jakie miał spełnić 
Ostatnia, wspomnieniowa część to jeszcze jeden powrót do źródeł, z których można i nale­
ży czerpać siły do życiowego pielgrzymowania. Papież przypomina postacie bliskich jegc 
sercu krakowskich świętych, z wyróżnieniem św. Stanisława, któremu wcześniej poświęci: 
jeden ze swoich poematów. Zastępy świętych, wyznawców i męczenników, mocarzy wiaty 
dają dumne świadectwo o chrześcijańskim dziedzictwie naszej Ojczyzny oraz stanowią ko­
rzenie wielowiekowej tradycji, z której wyrastają wciąż nowe pokolenia ludzi wierzących.

Zwraca również uwagę starannie przemyślana i przygotowana z wielkim smakiem stron* 
edytorska książki. Wydawnictwo św. Stanisława Biskupa i Męczennika z Krakowa zadba­
ło o to, aby każdy jej szczegół wpisywał się w klimat wypowiedzi Jana Pawła II. Ciekawi« 
wyeksponowano na przykład pierwsze strony poszczególnych rozdziałów. Oprócz głów­
nego tytułu umieszczono tam motto biblijne. Te dwa dobrze ze sobą korespondujące elemen­


